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M IK O Ł A J K O P E R N IK  —  ŻYC IE I D Z IA Ł A L N O ŚĆ

W n iep rze liczo n y m  szereg u  n a zw isk , ja k ie  za p isa ły  s ię  na kartach  d z iejó w  nauki, 
od n a jd a w n ie jsz y ch  cza só w  aż do n a jn o w szy ch , n a zw isk o  M ik o ła ja  K o p e r n i k a  
n a leży  do n a jb a rd zie j ro zg ło śn y ch  i znanych . Z na je  k ażdy  cz ło w iek  jako  tako  
w y k sz ta łc o n y , s ły sz y  o n im  k a żd e  d zieck o  w  szk o le , w ied zą  w szy scy , że  K op ern ik  
je st  o jcem  n o w o ży tn ej a stron om ii.

O M ik o ła ju  K op ern ik u  c h c ie lib y śm y  w ied z ieć  dużo, jako o cz ło w iek u , jak o  o d u ­
ch ow n ym , jako o m y ślic ie lu , aby lep ie j zrozu m ieć  tego  g en iu sza  lu d zk ości. N ie ste ty ,  
z a le d w ie  strzęp a m i in fo rm a cji rozp orządzam y pod ty m  w zg lęd em . N ie  p ozo sta w ił  
b o w iem  K o p ern ik  po so b ie  a u to b io g ra fii, a n a w et n ie  m am y b io g ra fii, n a p isan ej  
przez  k tó reg o ś z jeg o  n ie lic zn y ch  p rzyjació ł. D la teg o  n asza  zn a jo m o ść  życia  i d z ia ­
ła ln o śc i K o p ern ik a  je s t  zb y t ub oga  i często  ty lk o  fra g m en ta ry czn a .

M ik ołaj K o p ern ik  ży ł na p rzełom ie  w ie k ó w  X V  i X V I, k ied y  P o lsk a  za J a g ie llo ­
n ó w  sta n ę ła  u szczy tu  sw o je j p o tęg i. W raz ze  w zro stem  p o lity czn eg o  zn a czen ia  szed ł 
w  p arze je j rozw ój ek o n o m iczn y  i św ie tn y  r o zk w it k u ltu ra ln y . W p a m ięc i w y b itn y ch  
h u m a n istó w  P o lsk a  c ie szy ła  s ię  w sp a n ia łą  op in ią . W liś c ie  do k ra k o w sk ieg o  b a n k iera  
D e c j u s z a ,  E r a z m  z R otterd am u  p isa ł: „W inszuję n a rod ow i p o lsk iem u , który  
teraz tak  k w itn ie  w  n au k ach  i ob ycza ja ch  i w e  w szy stk im  tym , co najb ard ziej 
o d leg łe  je s t  od b a rb a rzy ń stw a , że  m oże r y w a liz o w a ć  z p ie rw sz y m i i najb ard ziej 
k u ltu ra ln y m i narod am i w  ś w ie c ie ”. N ieco  p ó źn iej h u m a n ista  w ło sk i P o lo  M a n u z i o  
pisa ł, że  sp ośród  „narod ów  za a lp ejsk ich  żaden  P o lsce  n ie  d o ró w n u je  pod w zg lęd em  
za m iło w a n ia  do n a u k i”. M a tem a ty k  b e lg ijsk i G em m a F r i s i u s  sk r e ś li ł  n iezw y k łą  
p och w a łę : „Jak im ś zrzą d zen iem  lo su  m uzy  z a w ęd ro w a ły  do S a rm a cji, p rzy w a b io n e  
n iew ia d o m o  czym , czy p ow ab em  z iem i, czy  raczej g en iu szem  jej m ieszk a ń c ó w ”. 
A p ra w n ik  B a rtło m iej G r o i c k i   g ł o s i ł , ż e „ tym i cza sy  rozu m y ro zk rzo w iły  się  
w  P o lszc zę ”

K rajem  o jczy sty m  M ik o ła ja  K o p ern ik a  b y ły  d a w n e  P ru sy  K ró le w sk ie  ob ejm u ją ce  
ro d z in n y  T oruń i  W arm ię, s ta n o w ią ce  od r. 1454 część  p a ń stw a  p o lsk ieg o . 
W w ie k u  X V  w y r ó s ł k o n flik t zb ro jn y  m ięd zy  P o lsk ą  a Z a k o n em  K rzyżack im , k tóry
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m ia ł is to tn e  zn a c ze n ie  św ia to p o g lą d o w e . M ilita rn ej d o k try n ie  p a ń stw a  k rzy ża ck ieg o , 
w ch o d zą ceg o  w  obręb  cesa rstw a  n ie m ie ck ieg o , te o lo g o w ie  p o lscy  p r z ec iw sta w ili  
k o n cep c ję  p ra w a  do n ie za w is ło śc i k ra jó w , k tó ry ch  n ie  w o ln o  n a w ra ca ć  o gn iem  
i m ieczem  i o d m a w ia ć  im  w ła sn e j  p a ń stw o w o śc i. P o d d a n i k rzy ża ccy  o p o w ie d z ie li  
s ię  za  id eo lo g ią  p o lsk ą  i w ezw a li pom ocy  K ró le stw a  P o lsk ieg o , k tó re  rozgrom iło  
K rzy ża k ó w  i w c ie li ło  P ru sy  do P o lsk i.

  Św ietn a  k o n iu n k tu ra  g osp od arcza  z  ży c io d a jn y m  za p leczem  p a ń stw a  p o lsk iego , 
p r z y w ile je  u zy sk a n e  od k ró la  p o lsk ieg o  i szero k a   a u to n o m ia  p o zw o liły  P ru so m  na 
szy b k i ich  rozw ój gosp o d a rczy  i k u ltu ra ln y .

D iecezja  W arm iń ska , w  k tó rej K o p ern ik  sp ęd z ił 40 la t ży cia , s ta n o w iła  w y o d rę b ­
n ion ą  część  P ru s K ró le w sk ic h , m a ją tk o w o  p o d zie lo n ą  na część  b isk u p ią  i k a p itu ln ą . 
M iała  jed n a k  w ię k sz e  h a n d lo w e  m ia sto  B ra n iew o , potem  L id zb ark  ze  zn a k o m ity m  
ob szern y m  za m k iem  rezy d en cji b isk u p ie j, n a stęp n ie  m iasto  F rom b ork  — p ort nad  
Z a lew em  M orza B a łty ck ieg o , roz ło żo n y  u stóp  góry d źw ig a ją cej w sp a n ia łą  o b w a ­
ro w a n ą  k a ted rę  go ty ck ą  oraz  100 km  na p o łu d n ie  na w y so k ie j  sk a rp ie  rzek i Ł y n y  
m ia sto  O lsztyn  z p o tężn y m  zam k iem  a d m in is tra to ró w  dóbr W a rm iń sk iej K a p itu ły  
K a te d r a ln e j2.

M ik ołaj K o p ern ik  u rod ził s ię  19 11 1473 r. w  T orun iu , jako  czw a rte d z ieck o  M i­
k o ła ja  i B arb ary  z dom u W a t z e n r o d e .  O ch rzczony  z o sta ł im ie n ie m  ojca  w  k o ś ­
c ie le  św . Jana.

Ród K o p ern ik ó w  w y w o d z ił s ię  ze  w s i K op ern ik i na Ś lą sk u  O polsk im , z a m ie sz ­
k a ły m  przez  lu d n o ść  p olsk ą  je szcze  z cza só w  p ia sto w sk ich . W K o p ern ik a ch  w zn o si  
s ię  je szcze  do dziś sta ry  k o śc ió ł p a ra fia ln y  pod w e z w a n ie m  św . M ik o ła ja , k tóre  
to im ię  ch rzestn e  o d z ied z iczy ł nasz astronom  po paru sw o ich  przodkach . 
W w ie k u  X IV  K o p ern ik o w ie  W yw ędrow ali do K rak ow a, gd z ie  o jc iec  astronom a  
tru d n ił s ię  k u p ie c tw e m  i h a n d lem . N a le ża ł tam  do T rzecieg o  Z akonu OO. D o m i­
n ik a n ó w .

P o  p rzy łą czen iu  P ru s K ró lew sk ich  do P o lsk i M ikołaj K o p ern ik  sen io r  o p u śc ił 
K ra k ó w  i p rzy b y ł do T orun ia . T oczącą się  w o jn ę  z K rzy ża k a m i w sp ier a ł fin a n so w o . 
W  r. 1461, gd y  z a c iężn e  w o jsk a  p o lsk ie  o b le g a ły  za m ek  w  S w ie c iu  nad W isłą , o p a ­
n o w a n y  przez K rzy ża k ó w , K o p ern ik  p ow ażn ą  su m ę p ien iężn ą  p o ży czy ł na w y e k w i­
p o w a n ie  w o jsk  p o lsk ich  i w y p ła c ił n a leżn o ść  cieślom , p racu jącym  przy  b u d o w ie  
m ostu  na W iśle  d la r y cerzy  p o lsk ich . B ardzo  w ięc  w y b itn ie  a n g a żo w a ł s ię  po stro n ie  
p o lsk iej w  w o jn ie  z K rzyżak am i.

R od zina  W a tzen ro d ó w  p o ch o d ziła  r ó w n ież  ze  Ś lą sk a . W ieś tej sam ej nazw y , 
d ziś P szen n o , le ż y  w  p o w ie c ie  św id n ick im . W w ie k u  X V  W a tzen ro d o w ie  p o ja w ia ją  
s ię  w  T orun iu . Od p o czątk u  p o w sta n ia  Z w ią zk u  P ru sk ieg o  o jc iec  B arb ary , Ł uk asz  
W atzen rod e  b ra ł czy n n y  u d zia ł w  w o jn ie  13 -le tn ie j i w a lczą c  p rzec iw  K rzyżak om  
b ył ra n n y  pod Ł asin em . N a c e le  w o je n n e  ca łą  sw o ją  fo r tu n ę  p o ży czy ł m ia stu  T oruń. 
W r. 1461 b y ł w y s ia n y  w  p o se ls tw ie  do k ró la  K a zim ierza  J a g ie llo ń c zy k a  w  B y d ­
go szczy , i zd ecy d o w a n ie  żądał en e rg icz n ie jsz eg o  p ro w a d zen ia  w o jn y . Z a w sze  lo ja ln y  
w o b ec  P o lsk i, lo ja ln o ść  tę p rzek a za ł sw o je j rodzin ie .

Jego  to córka b y ła  B arbara, m atk a  n a szeg o  a stron om a, osob a  g łęb o k o  w ierzą ca  
i p o w szech n ie  sza n o w a n a , n a zw a n a  „koroną w szy s tk ich  n ie w ia s t”. Jej b ra t Ł uk asz  
W a tzen rod e zo sta ł b isk u p em  w a r m iń sk im  i b y ł o p iek u n em  jej sy n ó w  A n d rzeja  i M i­
k o ła ja  K o p ern ik ó w . Jej zaś s io stra  K ry s ty n a  zo sta ła  b e n e d y k ty n k ą  w  C h e łm n ie 3.

2 S. H e r b s t :  S y tu a c ja  p o lity cz n a  w  P ru sa ch  za  cza só w  M. K o p ern ik a  (m a ­
szy n o p is).

3 E. R y b k a :  Ż y c ie  i  tw ó rczo ść  M. K op ern ik a . S tu d ia  W a r m iń s k ie  1972 t. 9 s. 89 n.
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O bydw a w ięc  rody K op ern ik ó w  i W a tzen rod ów  w y w o d z iły  s ię  ze  Ś lą sk a  p o l­
sk ieg o , ob y d w a  rody b y ły  p o lsk ieg o  p o ch od zen ia  i w  T orun iu  n a leża ły  do stro n n ic tw a  
a n ty k rzy ża ck ieg o . O byd w a też rody b y ły  bardzo  r e lig ijn e  i p r zy w ią za n e  do K o śc io ła  
k a to lick ieg o . W ten  sposób  i ze  s tro n y  ojca  i ze  s tro n y  m a tk i śro d o w isk o  rod zin n e  
K op ern ik a  b y ło  p rzep o jo n e  p atr io ty zm em  p o lsk im  i du ch em  r e lig ijn y m . W  tak iej  
a tm o sferze  w y c h o w y w a ł s ię  m łod y  M ik ołaj. O byd w aj bracia  A n drzej i M ikołaj  
obrali stan  d u ch o w n y  i zo sta li k a n o n ik a m i w a rm iń sk im i, a jed n a  ich  s io stra  B a r ­
bara w stą p iła  do B en ed y k ty n ek  w  C h ełm nie.

N ie  m am y p rzek a zó w  źró d ło w y ch , gd z ie  s ię  u czy ł K o p ern ik  za n im  w y je ch a ł do 
K rak ow a. N ie w ą tp liw ie  w stęp n ą  n a u k ę  p o b iera ł w  T orun iu  przy k o śc ie le  św . Jana, 
gd z ie  istn ia ła  szk o ła  p a ra fia ln a  o w y so k im  p o z io m ie  nau czan ia . R ek torzy  te j szk o ły  
m ieli często  w y k sz ta łc e n ie  a k a d em ick ie  i  co je s t  zn a m ien n e , u czy li też  e lem en tó w  
a stron om ii.

P ierw szy  d o k u m en t b io g ra ficzn y  K opern ik a , za n o to w a n y  w  aktach  U n iw er sy ­
tetu  J a g ie llo ń sk ieg o , odnosi s ię  do jego  zap isu  na stu d ia  w  K ra k o w ie  je s ien ią  1491 r. 
O w y je źd z ie  do K rak ow a, a n ie  do u n iw er sy te tó w  n a d b a łty ck ich  w  R ostock u  czy  
G ryfii, za d ecy d o w a ły  z p ew n o śc ią  tra d y cje  ro d z in n e  jego  ojca , a p rzed e  w szy stk im  
rozg łos u cze ln i p o lsk ie j, n a jśw ie tn ie jsz eg o  w  tym  cza sie  u n iw er sy te tu  E uropy śr o d ­
k o w ej. U n iw e r sy te t  J a g ie llo ń sk i sta l s ię  n a jw y b itn ie jszy m  o środ k iem  nau k  m a te-  
m a ty czn o -a stro n o m iczn y ch , k tóre  śc ią g a ły  do K rak ow a s tu d en tó w  ze w szy stk ich  
krajów . W tych d z ied zin ach  n au k i, K ra k ó w  w ó w cza s k sz ta łc ił p ro feso ró w  dla in n y ch  
u n iw er sy te tó w , n a w et dla B o lo n ii i R zym u. B yło  to isto tn ie  bardzo p om yśln ą  o k o ­
liczn o śc ią  d la tw ó rczo śc i K o p ern ik a , że  za p isa ł s ię  na stu d ia  w  K ra k o w ie , w  epoce  
n a jśw ie tn ie jsz eg o  tam  ro zw oju  a stron om ii. T e w ła śn ie  stu d ia  k ra k o w sk ie  b y ły  n a j­
w a żn ie jszy m  i d ecy d u ją cy m  ok resem  w  życiu  K opern ik a .

W yk ład y  Jana  z G łogow a, W ojciech a  z B ru d zew a  i in n y ch  k ry ty czn ie  ocen ia ły  
k o n cep cje  g eo m etry czn e  P t o l e m e u s z a ,  choć  s ta ły  n ie w z ru sz en ie  na sta n o w isk u  
g eo cen try czn eg o  uk ład u  św ia ta . P o zw o liły  on e  K o p ern ik o w i g r u n to w n ie  zazn ajom ić  
s ię  z ó w czesn ą  w ied zą  m atem a ty czn ą  i a stron om iczn ą , a le  o tw o rzy ły  m u też  oczy  
na lo g iczn e  sp rzeczn o śc i w  sy s tem ie  P to lem eu sza . O bdarzony w n ik liw y m  u m y słem  
K opern ik  już w  K ra k o w ie  doszed ł do w n io sk u , że  k osm os sy n o n im  p ięk n a  i ładu  
je s t  in a czej zb u d o w a n y  i że  trzeba  szu k ać n o w eg o  ro zw ią za n ia  ru ch u  p la n e t 1.

W r. 1496 M ikołaj K o p ern ik  w ra z  z bratem  A n d rzejem  w y r u szy ł do s ło n eczn ej  
I ta lii na d a lsze  stu d ia . Z godn ie  z p lan em  w u ja  b isk u p a  Ł u k asza  W atzen rod e m ieli 
zo sta ć  k a n o n ik a m i K a p itu ły  K ated ra ln ej w e  F rom b ork u , a k a n o n icy  w a rm iń scy  
z w y k le  o d b y w a li stu d ia  w  jed n y m  z u n iw er sy te tó w , n a jczęśc ie j w e  W łoszech . Obaj 
w ię c  b racia  zo sta li w y sia n i do n a jd a w n ie jszeg o  z u n iw e r sy te tó w  w ło sk ich , do B olon ii 
na stu d ia  p raw n icze.

A le  p o stęp o w a n ie  M ik o ła ja  w  B o lo n ii św ia d czy , że n ie  praw o b y ło  g łó w n y m  
p rzed m io tem  jego  za in tereso w a ń . W krótce b o w iem  n a w ią za ł b lisk ie  k o n ta k ty  z p r o ­
fesorem  a stro lo g ii D o m in ik iem  N  o v  a  r ą, g ło śn y m  u czo n y m  w  tej d z ied zin ie . Jem u  
to K o p ern ik  zw ier zy ł się , że  już w  K ra k o w ie  z a u w a ży ł sp rzeczn o śc i w  sy s tem ie  P to le ­
m eu sza , k tó re  m u n ie  dają sp okoju . S łu ch a ją c  w y k ła d ó w  N o vary , d o k o n y w a ł razem  
z n im  liczn y ch  o b serw a cji, k tó re  p o tw ierd za ły  b łęd n e  za ło żen ia  P to lem eu sza , a d o ­
w o d ziły  h e lio c e n try c z n e j b u d o w y  św ia ta .

N a jsta rszy  ży c iorys K op ern ik a  pióra h u m a n isty  w ło sk ieg o  B. B a l  d i  e g o  
z r. 1588 w y m ie n ia  P io tra  R o m a n e l l e g o  jako  uczn ia  K op ern ik a  z cza só w  b o-

4 T e n ż e :  K o p ern ik  w  K ra k o w ie . A te n e u m  K a p ła ń s k ie  1973 nr 3 s. 384— 392. 
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loń sk ich . W yn ik a ło b y  z  tego, że skoro  m ia ł u czn ió w  i p ro w a d ził w y k ła d y , K op ern ik  
b y ł n ie  u czn iem , a raczej p o m o cn ik iem  N o v a ry , k tó ry  m u sia ł w y so k o  ocen ić  z d o l­
n ości m a tem a ty czn e  i a stro n o m iczn e  M ik ołaja , gdy w  sw o im  z a stę p stw ie  z leca ł 
m u w y k ła d y  8.

R ok 1500 b y ł rok iem  ju b ile u szo w y m  i do R zym u  zd ą ża ły  tłu m y p ie lg rzy m ó w  
z ca łeg o  św ia ta . W yb ra ł s ię  do R zym u i M ikołaj K op ern ik , ab y  o d w ied z ić  sto licę  
ch r ze śc ija ń stw a  i  d o stą p ić  o d p u stu  ju b ileu szo w eg o . P oza  tym  R zym  in te re so w a ł  
K o p ern ik a  jak o  ośrod ek  n au k i i sz tu k i. D z ia ła ła  tu A k a d em ia  R zym sk a , s ły n n a  
S a p ien za , a dw ór p a p iesk i sk u p ia ł w y b itn y ch  u czo n y ch  i a r ty stó w , d w o ry  zaś 
d y g n ita rzy  rzy m sk ich  b y ły  m iejscem  sp otk ań  u czo n y ch  i d y sp u t n a u k o w y ch . Do 
ta k ich  n a leża ł dw ór k a rd yn a ła  A lek sa n d ra  F a r n e s e ,  in te re su ją ce g o  s ię  a s t r o ­
n om ią , p ó źn ie jszeg o  p ap ieża  P a w ł a  III, k tó rem u  K o p ern ik  d ed y k o w a ł sw o je  
w ie lk ie  dz ieło . S p o tk a ł w ię c  K o p ern ik  w  R zy m ie  u czo n e  śro d o w isk a , k tó re  m ogły  
go za in tereso w a ć  i d la k tó ry ch  m łod y  a sy s te n t  p ro feso ra  N o v a ry  m ógł s ta n o w ić  w y ­
ją tk o w ą  atrak cję .

W ydana w  r. 1540 przez J o ach im a R e t y k a  N a r ra t io  p r im a  o teorii h e lio c e n ­
tryczn ej K o p ern ik a  o p ow iad a , że  w  R zy m ie  nasz  astro n o m  m ia ł w y k ła d y  „m a th e - 
m atum. in  m a g n a  sc h o la s t i c o r u m  J req u e n t ia  e t  co ro na  m a g n o r u m  v i r o r u m  e t  a r t i f i ­
c u m  in hoc  d o c tr in a e  genere".  Są  tu w y m ie n io n e  3 k a teg o r ie  słu ch a czy : s tu d en c i
o liczn e j fr ek w en cji, d o sto jn icy  rzy m scy  i sp ec ja liśc i n au k  m a tem a ty c z n o -a str o n o -  
m iczn y ch , a m oże i arty śc i. W yk ład y  te m o g ły  b yć  a lbo  w  pałacu  F a rn ese  albo  
w  R zy m sk ie j S a p ien za  N ie  je st  w y k lu cz o n e , że  s łu c h a ł go sam  p ap ież  A l e k s a n ­
d e r  V I, a r ch ite k t B r a m a n t e  i g e n ia ln y  M ichał A n i o ł ,  jak  to w idać na 
obrazie  W o jc iech a  G e r s o n a  pt. K o p e r n ik  w  R z y m i e , co n ie k o n ie cz n ie  m usi 
b yć fa n ta zją .

W r. 1501 obaj K o p ern ik o w ie  w ró cili na  W arm ię, a le  jeszcze  tego  sa m eg o  roku  
u d ali s ię  zn ó w  do Ita lii n a  d a lsze  stu d ia  p ra w n icze , a M ik ołaj m ia ł je szcze  stu d io w a ć  
m ed y cy n ę  w  P a d w ie . K o p ern ik  p rzy b y ł do P a d w y , gd z ie  u k o ń czy ł m ed y cy n ę , s łu ­
ch ając  też  w y k ła d ó w  z f i lo z o fii  i  l ite ra tu ry  k la sy czn ej. S tu d ia  p ra w n icze  uk oń czy ł  
na u n iw e r sy te c ie  w  F errarze, u zy sk u ją c  31 m aja 1503 r. s to p ień  doktora d ek re tó w  
czy li praw a  k o śc ie ln eg o . W je s ien i tegoż  roku na s ia le  w r ó c ił do P o lsk i z w sz e c h ­
stro n n y m  h u m a n isty czn y m  w y k sz ta łc en iem , jak o  zn a w ca  i w ie lb ic ie l ła c in y , grek i
1 k u ltu ry  k la sy c z n e j, jako w y b itn y  już m a tem a ty k  i a stron om , lek a rz  i p ra w n ik  —  
ty p o w y  u n iw er sa ln y  cz ło w iek  o d ro d zen ia  l’u o m o  u n iv e r sa le  i za p ew n e  z ideam i 
i za ry sa m i sw eg o  rew o lu cy jn eg o  od k rycia , z w iz ją  św ia ta  rząd zon ego  przez  n ie r u ­
chom e S łoń ce .

M ając 30 la t, w  r. 1503 M ik ołaj K o p ern ik  p rzy b y ł na W arm ię. P rzez  k ilk a  lat, 
praw d o p o d o b n ie  do śm ierc i w u ja  b isk u p a  Ł u k asza  w  r. 1512 p rzeb y w a ł na zam ku  
b isk u p im  w  L id zb ark u , a potem  p rzen ió s ł s ię  do F rom b ork a, gd z ie  p o zo sta w a ł już  
do sam ej śm ierc i.

Jako  d u ch o w n y  K o p ern ik  p ia sto w a ł d w ie  god n ośc i, w z g lęd n ie  za jm o w a ł dw a  
s ta n o w isk a  k o śc ie ln e . N a jp ie r w  od r. 1497 b y ł k a n o n ik iem  W arm iń sk iej K a p itu ły  
K ated ra ln ej. O prócz tego  o trzy m a ł je szcze  drugą godn ość  k a n o n ik a  sch o la sty k a  
w  K o leg ia c ie  św . K rzyża  w e  W rocław iu . K ied y  ją  u zy sk a ł i w  ja k ich  o k o liczn o śc ia ch , 
n ie  w iem y . D yp lom  d o k torsk i z r. 1503 n a zy w a  go już k a n o n ik iem  sch o la sty k iem

5 B. B i l i ń s k i :  N a js ta rszy  ż y c io ry s  M ik o ła ja  K o p ern ik a  z roku 1588 pióra  
B ern a rd in a  B a ld ieg o . W roclaw  1973 s. 37.

6  R. R o s e n :  T h ree  Copern-ican T rea tises , the C o m m en tario lu s o f  C opernic, 
th e  L e tter  a g a in st W ern er, th e  N a rra tio  P rim a of R h eticu s. N e w  Y ork 1959 s. 93.
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w ro cła w sk im . J a k ie  fu n k c je  sp e łn ia ł zw ią za n e  ze  sch o la ster ią , ró w n ież  n ie  w ie m y 7.
J ako k an on ik  from b orsk i w y k o n y w a ł przede w szy stk im  o b o w ią zk i re lig ijn e , do  

jak ich  są zob o w ią za n i w szy scy  k an o n icy . C elem  p ierw szo rzęd n y m  k ażdej k ap itu ły  
je st  w sp ó ln a  m o d litw a , w sp ó ln e  o d m a w ia n ie  b rew ia rza  oraz u św ie tn ia n ie  n a b o ­
żeń stw  k o śc ie ln y ch  dla p o w ięk szen ia  c h w a ły  B ożej. To sam o c zy n ił K opern ik , 
za sia d a ł w  sta lla ch  k a n o n ick ich  w  K ated rze, r ec y to w a ł w sp ó ln ie  m o d litw y  b r e w ia ­
rzow e i u czestn iczy ł w  w ię k sz y c h  u ro czy sto śc ia ch  litu rg iczn y ch  i procesjach  o d ­
św ię tn y ch .

N a stęp n ie  na ży czen ie  K a p itu ły  w y k o n y w a ł różne fu n k c je  d la dobra K ościo ła  
i D iecezji. P rzez  d łu g ie  la ta  b y ł k a n clerzem  K a p itu ły  i w  jej im ien iu  za ła tw ia ł  
k oresp o n d en cję  u rzęd ow ą, która  częśc io w o  za ch o w a ła  s ię  do n aszy ch  dni. C zęsto  
b y w a ł d e leg a tem  K a p itu ły  na różn e  se jm ik i i z jazd y  sta n ó w  pru sk ich , co dało  m u  
m ożność zo r ien to w a n ia  s ię  w  arkanach  p o lity k i i ekonom ik i.

W latach  1516— 21, z k rótk ą  p rzerw ą , p ia sto w a ł bardzo o d p o w ied z ia ln y  urząd  
ad m in istra to ra  k om o rn ie tw  k a p itu ln y ch  w  O lszty n ie  i P ien iężn ie . K o p ern ik  zają ł  
się  bardzo  in te n sy w n ie  odb ud ow ą gosp odarczą  p o łu d n io w ej W arm ii po zn isz cz e ­
n iach  w o jen n y ch , o d b y w a ją c  c zę ste  podróże do osad  w ie jsk ic h  i dok on u jąc  66 z a ­
p isó w  n o w o  o sied lo n y m  ro ln ik om , k tó re  n o to w a ł w  sp ec ja ln e j k s ięd ze  L oca t iones  
m a n s o r u m  d e s e r to r u m  8.

N a zam ku w  O lszty n ie  zn a jd o w a ł s ię  sk a rb iec  W a rm iń sk ie j K ap itu ły  K a ted ra l­
nej, a w  nim  duża ilo ść  w a żn y ch  d o k u m en tów . D o cen ia jąc  ich w ie lk ie  zn aczen ie , 
K op ern ik  u p orząd k ow ał je  i za b ezp ieczy ł oraz w ła sn o ręczn ie  je  z in w en ta ry zo w a ł. 
R ękop is ten  nosi ty tu ł: I n v e n ta r iu m  l i t t e r a r u m  e t  iu r iu m  in e ra r io  C a s tr i  A l le n s t e in 
a nn o  D om in i  M D X X ° .  T ek st tego  in w en ta rza  po raz p ierw szy  zosta ł w y d ru k o w a n y  
w  roku u b ieg ły m  w  Stu d ia c h  W a r m iń s k ic h  9.

W tym  cza s ie  n ajb ard ziej w s ła w ił s ię  K o p ern ik  obroną m iasta  i zam ku w  O l­
sz ty n ie  podczas n aja zd u  K rzy ża k ó w  w  r. 1521. Z w ie lk ą  en erg ią  p rzy stą p ił do 
u m o cn ien ia  fo r ty f ik a c ji postara ł s ię  o n o w e  p osiłk i d la w sp a rcia  za łog i w o jsk o w ej  
i zgrom ad ził za p a sy  ży w n o śc i i broni.

Z O lsztyn a  p isa ł do kró la  Z ygm u n ta  I : „ P o k orn ie  b ła g a m y  T w ój św ię ty  M ajestat, 
abyś raczy ł p rzyjść  nam  jak  n a jśp ieszn ie j z pom ocą i w e sp rz eć  sk u teczn ie  (...). 
P ra g n iem y  czy n ić  to, co p rzy sto i lud ziom  sz la ch etn y m  i u czc iw y m  oraz b ez  reszty  
odd anym  T w o jem u  M a jesta to w i, n a w et je ś lib y  p rzy sz ło  nam  zg in ąć. P od  o p iek ę  
T w eg o  M ajesta tu  s ię  u c iek a ją c , ca ło ść  n aszeg o  m ien ia  i nas sam ych  p o leca m y  
i p o w ierza fn y ” 10. G dy w o jsk a  k rzy ża ck ie  p od eszły  pod O lsztyn , z a sta ły  m iasto  
i zam ek  tak dobrze p rzy g o to w a n e  do obrony, że  w ie lk i m istrz  A lb rech t n ie  p ró b o ­
w a ł go n a w et zd ob yw ać, p o p rzesta jąc  na sp a len iu  k ilk u  w s i o k o liczn ych .

Od d łu ższego  czasu  K rzy ża cy  z a le w a li W arm ię m onetą  gorszej jakości. To sk ło ­
n iło  K o p ern ik a  do za jęc ia  s ię  za g a d n ien ia m i zw ią za n y m i z o b ieg iem  p ien iądza . 
N a p isa ł k ilk a  ro zp ra w  na tem a ty  m on eta rn e , b ra ł ud zia ł w  se jm ik a ch , zw ła szcza  
w  G ru dziąd zu  w  r. 1522, obradu jących  nad u zd ro w ien iem  m o n ety  i p o stu lo w a ł, 
aby m on eta  pru sk a  zo sta ła  zró w n a n a  z po lsk ą . S fo rm u ło w a ł w te d y  zasad ę  e k o n o -

7 O k an on ii w ro c ła w sk ie j w sp o m in a ją  różn i k o p ern ik o lod zy , ta k że  J. A d a m ­
c z e w s k i :  M ikołaj K op ern ik  i jego  epoka. W arszaw a 1972 s. 90, 93.

8 M. B i s k u p :  M ik o ła ja  K op ern ik a  L o k a c je  ła n ó w  o p u s zc zo n yc h .  O lsztyn  1970.
9  Bp J. O b ł ą k :  M ik o ła ja  K o p ern ik a  I n w e n t a r z  D o k u m e n t ó w  w  sk a r b c u  na

z a m k u  w  O ls z ty n ie  ro k u  P a ń sk ie g o  1520 oraz in n e  zap isy  a rch iw a ln e . S tu d ia  W a r ­
m iń sk ie  1972 t. 9 s. 7— 85.

10 M. B i s k u p :  L ist K a p itu ły  W a rm iń sk iej do kró la  Z ygm u n ta  I, n a p isan y
w ła sn o rę c zn ie  przez M ik o ła ja  K o p ern ik a  w  O lszty n ie  w  1520 roku. W: K op ern ik  
na W arm ii. O lsztyn  1973 s. 161.
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m iczn ą , że  m o n eta  o n iższej z a w a rto śc i k ru szca  w y p iera  z. o b iegu  m o n etę  d o b r ą  11.
K o p ern ik  b y ł r ó w n ież  cen io n y m  lek arzem . C zęsto  b y ł w z y w a n y  na dw ór b isk u p i 

w  L id zb ark u , aby lec zy ć  b isk u p ó w  i jego  d w orzan . W yjeżd ża ł do chorych  i poza  
g ra n ice  W arm ii, do G dań ska, E lb lą g a , L u b a w y  i K ró lew ca . P o zo sta w a ł też  w  b lisk ich  
k o n ta k ta ch  z w y b itn y m i lek a rza m i n a  d w orze  k ró la  Z y g m u n ta  I w  K ra k o w ie  
i k s ię c ia  A lb rech ta  w  K ró lew cu  12.

D n ia  30 1 1523 r. zm a rł b isk u p  F a b i a n  z Ł ężan . W ów czas K a p itu ła  K a ted ra ln a  
w y b ra ła  K o p ern ik a  n a  a d m in istra to ra  D iecezji W a rm iń sk ie j na czas w a k a n su . P ó ź ­
n ie j gd y  dn ia  1 V II 1537 roku  zm arł n a stęp ca  b isk u p  M au rycy  F e r b e r ,  na w a ­
k u ją cą  k a ted rę  fro m b o rsk ą , w śró d  czterech  k a n d y d a tó w  p rzed sta w io n y ch  p rzez  kró la  
do w y b o ru  K a p itu le , z n a jd o w a ło  s ię  r ó w n ież  i n a zw isk o  M ik o ła ja  K opern ik a . 
N ie w ą tp liw ie  b y ł  to g e st  u zn a n ia  jego  za słu g  d la  O jczyzn y  i K o śc io ła  13.

O cen ia jąc  d z ia ła ln o ść  p u b liczn ą  K o p ern ik a , trzeb a  p o d k reślić  w szech stro n n o ść  
jego  za jęć , w y m a g a ją cy ch  n iera z  zn a czn ej o f ia rn o śc i i w y s iłk u . W  rea lizo w a n iu  
p rzy jęty ch  o b o w ią zk ó w  o d zn acza ł s ię  n ie zw y k łą  su m ien n o śc ią , dow od em  czego  je st  
c zę ste  ob d arzan ie  go przez  K a p itu łę  lic z n y m i fu n k cja m i. P on ad to  w  p e łn ien iu  
sw o ich  o b o w ią zk ó w  w y k a zy w a ł n ie sp o ty k a n ą  b e z in tereso w n o ść , n ie  u b ieg a ją c  się
o żad n ą  w y ż sz ą  g o d n ość  k o śc ie ln ą .

M im o ro zliczn y ch  za jęć  z a w sz e  i w szę d z ie  z n a jd o w a ł czas na b a d an ia  a str o n o ­
m iczn e , k tó re  b y ły  pasją  jego  życia . O koło r. 1510 o p ra co w a ł p ie rw sz y  za ry s teorii 
h e lio c e n try c z n e j b u d o w y  św ia ta , zn a n y  nam  z o d p isó w  pt. C o m m e n ta r io lu s  — K o ­
m e n ta r z y k .  Jego  treść  m ożna u ją ć  w  k ilk u  p u n k tach : 1. Ś ro d ek  z iem i n ie  je st  
śro d k iem  c iężk o śc i i śro d k iem  b ieg u  k sięży ca . 2. Ś ro d k iem  św ia ta  je st  słoń ce , 
d ok oła  k tó reg o  obracają  s ię  w sz y s tk ie  p la n ety . 3. D o strzeg a n y  ruch sło ń ca  n ie  p o ­
chodzi od n ieg o , a le  je s t  z łu d zen iem , p o w sta ły m  w sk u te k  ru ch u  z ie m i  14.

P o n a szk ico w a n iu  w  K o m e n t a r z y k a  n o w eg o  m odelu  b u d o w y  św ia ta  K o p ern ik  
sta ra ł s ię  n a u k o w o  u d o w o d n ić  sw o ją  teo r ię  za  pom ocą o b serw a cji a stro n o m iczn y ch
i o b liczeń  m a tem a ty czn y ch . P ra w d o p o d o b n ie  za ję ło  m u  to 18 la t  i p rzy p u szcza  się , 
że ep o k o w e  jego  d z ie ło  b y ło  n a p isa n e  w  za sa d n iczy ch  częśc ia ch  ju ż  w  la ta ch  1530— 32. 
A le  je szcze  je  potem  p rzerab ia ł i w  m iarę  g r u n to w a n ia  s ię  k on cep cji n a u k o w ej  
w p ro w a d z ił lic z n e  zm ian y . Z d ru k iem  sw o jeg o  d z ie ła  w c ią ż  z w lek a ł, u w a ża ją c  je 
u sta w icz n ie  za zb y t n ied o sk o n a łe .

C hoć in fo rm a cje  o w y n ik a ch  sw o ich  bad ań  K o p ern ik  p o w ierza ł ty lk o  n ie lic z ­
n em u  gronu  p rzy ja c ió ł, s ła w a  o n im  szerzy ła  s ię  po ca łe j E uropie . G dy p la n o w a n o  
d ok on ać  refo rm y  k a len d a rza , P a w e ł z M id d elb u rga  b isk u p  F o sso n b ro n e  zw ró c ił 
s ię  w  r. 1513 do K o p ern ik a  z prośb ą  o o p ra co w a n ie  p ro jek tu  refo rm y .

Jego  teoria  o h e lio cen try czn e j b u d o w ie  św ia ta  zn a la z ła  zw o len n ik ó w  w  o to czen iu  
p ap iesk im . Z n an y  o r ie n ta lis ta  Jan  A lb e r t W i d m a n n s t a d t  w y ja ś n ił  ją p a p ie ­
ż o w i K l e m e n s o w i  V II, k tó ry  s łu c h a ł go z w ie lk im  z a in tereso w a n iem  i o f ia ­
ro w a ł m u  za to cen n y  ręk o p is  g r e c k i15. W r. 1536 k a rd y n a ł M ik ołaj S c h ö n b e r g  
w y s ła ł l is t  do K o p ern ik a  z prośb ą  o p o d an ie  m u w y n ik ó w  badań nad  h e lio cen try czn ą  
b u d o w ą  św ia ta , dod ając: „ Jeże li ch ęci m ojej w  tym  w z g lęd z ie  zech cesz  zadość

11 E. L i p i ń s k i :  K o p ern ik  jak o  ek on o m ista . W: M ikołaj K op ern ik . S zk ice  
m o n o g ra ficzn e , jw . s. 211— 235.

12 S . K o n o p k a :  M ik ołaj K o p ern ik  w śró d  lek a rzy . W: jak  w y ż e j, s. 189— 209. 
13 A . E i c h h o r n :  G esch ich te  der erm lä n d isch en  B isc h o fsw a h len . Z e i t s c h r i f t

fu r  d ie  G e sc h ic h te  u n d  A l t e r t u m s k u n d e  E rm la n d s  1 (1860) s. 286, 327.
1 4 E. R y  b k  a, jw . s. 99.
15 B . B i l i ń s k i ,  jw . s. 25, 104— 106.
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u czyn ić , p oznasz, żeś m ia ł do c zy n ie n ia  z cz ło w iek iem , k tó ry  c ię  n ad er p ow aża  
i zn a k o m ity m  tw oim  zd o ln ośc iom  p ra g n ie  oddać sp ra w ie d liw o ść ” 16.

W le c ie  r. 1540 K o p ern ik  u leg ł o sta teczn ie  n a m o w o m  p r zy ja c ió ł i zg o d z ił się  
oddać sw o je  dzieło  do druku. Do d z ie ła  za łą czy ł p rzed m o w ę w  p o sta c i d ed y k a cji  
sw o jeg o  u tw o ru  p a p ieżo w i P a w ł o w i  III, w  k tó rej m ięd zy  in n y m i p isa ł: „w ola łem  
te  o w o ce  m o zo ln ej pracy d ed y k o w a ć  raczej T w o jej Ś w ią to b liw o śc i n iż  k o m u k o lw iek  
in n em u , a to d la tego , że  i w  tym  tak  o d leg ły m  za k ątk u  z iem i, gd z ie  ja żyję, u zn a ­
w a n y  je steś  za  n a jw y b itn ie jsze g o  tak przez  sw ą  godn ość  h iera rch iczn ą , jak  i przez  
u m iło w a n ie  w sz y s tk ic h  n au k , n ie  w y łą cza ją c  m a tem a ty k i” .

G dy w  N ory m b erd ze  by ło  d ru k o w a n e  d z ie ło , o tw ie ra ją c e  now ą  ep o k ę  w  p o g lą ­
dach na o ta cza ją cy  nas św ia t, ż y c ie  K o p ern ik a  dob iega ło  kresu . S p a ra liżo w a n y  od  
k ilk u  m ies ię cy  zm arł 24 V  1543 r., p o ch o w a n y  w  k a ted rze  w e  F rom borku. W ygląda  
to p ra w ic  na iro n ię  losu , że  w ła śn ie  na m głą  o k ry ty m  w y b rzeżu  B a łty k u , ży ł, dzia ła ł 
i um arł cz ło w iek , k tó ry  ca łk o w ic ie  p r zek sz ta łc ił n a sze  pog ląd y  na b u d o w ę  w s z e c h ­
św ia ta .

K o p ern ik  n ie  p o zo sta w ił po so b ie  p ism  te o lo g iczn y ch , a le  g łó w n e  d zieło  O ob ro ­
tne/i za w iera  jego  w sp a n ia łe  w y p o w ied z i o B ogu  i  s to su n k u  B oga  do św ia ta . Do 
n a jb a rd zie j k la sy c z n y c h  te k stó w  o p og ląd ach  teo lo g iczn y ch  K o p ern ik a  n a leżą  zdania  
za p isa n e  w  I k s ię d z e  g e n ia ln eg o  dzieła : „A sk oro  za d an iem  w szy s tk ich  n au k  sz la ­
ch etn y ch  je s t  o d c iągać  cz ło w iek a  od z ła  i k iero w a ć  jeg o  u m y sł k u  w ię k sz e j d o sk o ­
n a ło śc i, to n a u k a  a stro n o m ii, oprócz n iep o ję te j ro zk oszy  u m y słu , sp ra w ić  to m oże, 
w  p e łn ie jsze j m ierze  n iż  in n e. K tóż b o w iem  z g łęb ia ją c  te  rzeczy  i w id zą c , jak  w s z y ­
stk o  w  n ich  u sta w io n e  je st  w  n a jlep szy m  ła d z ie  i B osk ą  k iero w a n e  w o lą , n ie  
w z n ie s ie  s ię  na w y ż y n y  cnoty  przez  p iln e  rozw a ża n ia  i sta łą  ja k b y  za ży ło ść  z n im i 
i n ie  b ęd z ie  p o d z iw ia ł S tw ó rcy  w szech rzeczy , w  którym  s ię  m ieśc i ca le  szczęśc ie  
i w sze lk ie  dobro? Bo też  ów  B o sk i p sa lm ista  n ie  g ło s iłb y  b ez  p rzy czy n y , że  rad u je  
s ię  w  s tw o rz en iu  B o sk im  i b ęd z ie  s ię  w e se lił  w  d z ie ła ch  rąk  Jego , gd yb y  n ie  to, 
że  za p o śred n ic tw em  tych  rzeczy  ja k b y  na ja k im ś r y d w a n ie  p rzen ie s iem y  s ię  do 
rozw a ża n ia  n a jw y ższeg o  D ob ra” 17.

W yn ik a  z tego, że  K o p ern ik  ca łą  duszą w ie r z y ł w  B o g a  jak o  w  S tw ó rcę  
w szech rzeczy , k tóry  k ieru je  w szy s tk im  i  u trzy m u je  w  ła d z ie  i porządku . B ad an ia  
a stro n o m iczn e  w p ra w iły  go w  p o d ziw  nad  p ięk n em  i  h a rm on ią  w sze ch św ia ta  oraz  
k ie ro w a ły  jego  w o lę  ku  w ię k sz e j d o sk o n a ło śc i i do n a ś la d o w a n ia  B oga , „w  k tórym  
się  m ieśc i ca łe  sz c zę śc ie  i w sz e lk ie  d ob ro”. I le  u czu c ia  i u w ie lb ien ia  za w ier a  jego  
ok rzyk , gdy m ó w i o o lb rzy m ich  o d leg ło śc ia ch  m ięd zy  g w ia zd a m i a p la n eta m i: 
„zapraw dę o g rom n e je s t  to B o sk ie  a rcy d zie ło  Is to ty  N a jlep szej i N a jw ię k sz e j”.

M ikołaj K o p ern ik  b y ł n ie  ty lk o  cz ło w iek iem  w ia ry , a le  i w iern y m  sy n em  K o śc io ła  
k a to lick iego . M ia ł w ie le  do za w d z ięczen ia  K o śc io ło w i, b o  dz ięk i jego  pom ocy  zdobył 
w y k sz ta łc en ie , dok ona ł w iek o p o m n eg o  odk rycia  i w y d ru k o w a ł sw o je  ep o k o w e dzieło . 
W szak b isk u p  Ł uk asz  W atzen rod e  w y s ła ł i o p łaca ł m u stu d ia  w  K ra k o w ie  i w e  W ło ­
szech . T en że  sam  b isk u p  nad ał m u k a n o n ię  w e  F rom b ork u , k tóra  w y sta rcza ją co  
z a p ew n ia ła  m u b y t m a ter ia ln y . K a p itu ła  u d z ie liła  m u  p o zw o len ia  na k o n ty n u o w a n ie  
stu d ió w  w e  W łoszech . D u ch o w n i n a w e t z o to czen ia  p a p iesk ieg o  za ch ęca li go do 
badań. P rz y ja c ie le  jego , k tó ry m i b y li d u ch o w n i, n a k ło n ili go do w y d ru k o w a n ia  
d zie ła  sw o jeg o  życia .

N a to m ia st o gó ł u czon ych  i p rzy w ó d có w  p ro testa n ty zm u  o d rzu cił i p o tęp ił teo r ię

16 E. R y b k a ,  jw . s. 101.
17 M. K o p e r n i k :  O obrotach  c ia ł n ieb iesk ich . K sięg a  p ierw sza . R ed. A . B i r ­

k e  n m  a j e  r, przeł. M. B r o ż e  k. W arsza w a  1953 s. 21, 45, 71,
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h e lio cen try zm u  jak o  ab su rd a ln ą . C ałk iem  in n e  s ta n o w isk o  za ją ł w ted y  K o śc ió ł k a ­
to lick i. N ie  za u w a ża m y  w ó w c z a s  an i śla d u  ja k ieg o ś obu rzen ia , a n i sp rz e c iw ó w  m e r y ­
to ry czn y ch , an i n a w et lek ce w a ż en ia . „ P rzec iw n ie , w y d a je  się , że  poza szczu p łą  
g arstk ą  a stro n o m ó w  jed y n ie  c z ło n k o w ie  K o śc io ła  k a to lick ieg o  w  p ełn i o cen ili ta len t  
i tra fn o ść  d o ciek ań  n a u k o w y ch  n a szeg o  a stro n o m a ” 18.

D ra m a t rozegrał s ię  dop iero 70 la t  później w sk u te k  w y stą p ien ia  G a l i l e u s z a ,  
gd y  d z ie ło  K op ern ik a  zo sta ło  u m ieszczo n e  na in d ek sie . A le  i w ted y  czy n n ik i  
k o śc ie ln e  n ie  w c h o d z iły  w  p o lem ik ę  z K o p ern ik iem  an i z p o zycji rozu m u, an i z p o ­
z y cji n au k i, a ty lk o  w y łą c zn ie  z p o zycji w ia r y  i in terp re ta cji P ism a  ś w . 19 .

U s iło w a n ia  do p rzed sta w ien ia  K opern ik a  jako cz ło w iek a  n iew ierzą ceg o , a n a w et  
a te is tę , do u k azan ia  go jak o  u czon ego  n ie  m a ją ceg o  sk ru p u łó w  m o ra ln ych , le k c e ­
w a żą ceg o  so b ie  dogm aty  i p rzyk azan ia , są ten d en cy jn e , fa łsz y w e  i k rzy w d zą ce  jego  
w ie lk ie  im ię , czczo n e  przez św ia t. S łu szn ie  p isze  A lek sa n d er  B i r k e n m a j e r :  
„G rubo m y lą  s ię  ci, k tó rzy  p rzy p isu ją  K o p ern ik o w i m a ter ia lis ty c z n y  pogląd  na 
św ia t. W r ze cz y w isto śc i b o w iem  rzecz m a się  tak , że aż w  czterech  m iejscach  g łó w ­
nego  sw eg o  d z ie ła  autor w y ra źn ie  pow iad a , że  św ia t  za w d z ięcza  sw e  is tn ie n ie  Bogu  
jako  S tw ó rc y  w szech rzeczy  ( O p i f e x  o m n iu m ) ,  a w  jed n ym  z tych  m iejsc  dodaje, 
iż ta N a jlep sza  i N a jw y ższa  Isto ta  (O p t im u s  M a x im u s )  s tw o rz y ła  w sz e c h św ia t  dla 
dobra rodzaju  lu d zk ieg o ” 20.

I tak  praw dą h isto ry czn ą  je st  i p o zostan ie , że  M ikołaj K op ern ik  w y ch o w a n y  
i w y k sz ta łc o n y  na zasad ach  k a to lick ich  przez ca le  sw o je  ż y c ie  b y l cz ło w iek iem  
w ierzą cy m  w  B oga, ży ł i um arł jako w ie rn y  syn  K o śc io ła  k a to lick ieg o , p o ch ow an y  
w  k a ted rze  w e F rom borku.

M IK O Ł A J K O P E R N IK  —  L E B E N  U N D  W IR K EN

Z U S A M M E N F A S S U N G

D ie liier g eb o ten e  D a rste llu n g  d es L eb en s und W irkens u n seres A stron om en  
stü tz t  sich  a u f U rku nd en  und n eu este  B ea rb eitu n gen . E ine b eson d ere  B erü ck sich ti­
g u n g  fin d en  darin  se in e  in -  und a u s lä n d isch en  S tu d ien , so w ie  se in e  V erd ien ste  um  
das E rm land und um d ie  W issen sch a ft. D ie R o lle , d ie  se in e  K rakauer S tu d ien  und 
d ie w ertv o llen  B ezieh u n g en  zu ita lien isch en  G eleh rten  bei der K o n zep tio n  e in es  
neuen  W eltb ild es g e sp ie lt  haben , w ird  b eson d ers h ervorgeh ob en . W eiter  besp rich t 
der V erfa sser  se in  W irken  im  E rm land a ls D om herr und K an zler  des E rm länder  
D o m k a p ite ls  so w ie  a ls  V erw a lter  se in e s  V erm ögen s, und sc h lie s s lic h  se in e  p o litisch en  
und w ir tsch a ftlic h e n  A n sich ten . A m  E nde b e fin d e t sich  e in e  B esp rech u n g  se in e s  
litera r isch en  N a ch la sses , darun ter  se in e s  b ish er  u n b ea ch tet g eb lieb en en  In v en ta rs  
der K a p itelu rk u n d en , h a u p tsä ch lich  aber se in e s  g ru n d leg en d en  W erk es über d ie  
B ew eg u n g en  der H im m elsk örp er, das e in e  n eu e  Ä ra in der G esch ich te  der W issen ­
sch a ft e in g e le ite t  hat.

18 W. Z o n n :  R ew o lu cja  K o p ern ik o w sk a . W arszaw a  1972, s. 126.
19 T. P a w l u k :  N a m a rg in esie  k la u zu li k o śc ie ln eg o  urzęd u  cen zo rsk ieg o  d o ty ­

czącej d z ie ła  M ik o ła ja  K opern ik a . S tu d ia  W a r m iń s k ie  1972 t. 9 s. 231— 258.
20 A. B i r k e n m a j e r :  O sią g n ięc ia  d u ch o w ień stw a  p o lsk ieg o  w  z a k res ie  nauk

m a tem a ty czn y ch  i p rzy rod n iczych . W: K sięg a  T y sią c lec ia  K a to licy zm u  w  P o lsce .
T. II. L u b lin  1969 s. 42—43.


